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TEATR POLSKI 
Cegłehtiana llra &3. 

we 
wtorek ,,Parjasy" we 

środę ,,Orlę'' 

~1era i ouMet~a łó~1~a Dziś i 
Jutro „ZUZA" Kanstantynowska 16. 

Przedst F. JANKOWSKI, Warszawa. 

Dr. W. FISCHER 
Ordynator szpitala Gzerw. Krzyża 

Choroby weneryczne, moczopłciowe, skórne 
i cltirargiczlle. 

Prrrftn. od 10-12 r. I 6-8 w„ w tłled~ łwlęta 11-t. 

ul. ZłELONA Nr. 3. 

Operetkowy władca 
w krotofilnem państwie~ 

Istnieje wśród współczesnych 
przekonanie, ~ ks. Wied (przyszły 
władca Albanji) jest człowiekiem 
bardzo od ważnym. W prawdzie nie­
którzy z pośród wtajemniczonych 
twierdzą, iż nie dowodzi zbytniej 
odwagi „pośpiech", ~ jakim książę 
jedzie do swego państwa już od 
pół roku, stosunki jednak, jakie tam 
nnń czekają, nie bardzo do pośpie· 
chu zachęcaó mogą. Każdemu bo­
wiem, kto siQ interesuje nieco po­
lityką, nieobcą jest wia.domośó, że 
Essad-pasza z ledwością zgodził siQ 
odstąpić r21ądy księcia Wied'owi i 
zapowiedział stanowczo, że obejmie 
rządy nanowo, j~eli książQ zrzek­
nie się tronu lub umrze... No, a w 
Albanji o nic chyba nie jest tak 
łatwo, jak o .•• śmierć. 

Przecież statystyka dowodzi, że 
na stu mężczyzn w Albanjł co­
najmniej dwudziestu umiera. śmier­
cią gwałtowną.. A o ile mało ka. 
Wied spodziewać się może w „swym" 
kraju przyj a.dół, o tyle wielu czeka 
nań wrogów. 

Dr. med. P. BRAUN 
były asystent kliniki berlińskiej, osiadł w Łodzi 

jako specjalista chorób: 
ek6PllJ"Clt1 wenerycznych. dróg moczo• 

wych, kosmetyki lekarskiej. 
Przyjmuje od 8 i pó.t do 1 I pół i od 5 do 9 wieczór. 
P&Bie od 4 - 6. Dla pań osobna poczekalnia. 
Krótka 4. Tel. 35.35. 1289-0 

Ostatnie relacje niektórych ga­
zet tureckich w tej kwestji brzmią, 
jak następuje. 

Oto pewna gazeta turecka, wy· 
chodząca w Skodarze, zamieściła sze­
reg ostrych artykułów, wymierza• 
nych przeciwko ks. Wiedowi. Gu­
bernator Skodaru, pułkownik an­
gielski Filips, kazał skonfiskować 
numery gazet z owemi artykułami 
i na redaktora nałożył grzywny. Po­
nieważ redaktor kary nie zapłacił, 
aresztowano go. Oburzeni tern kup­
cy tureccy, zagrozili zamknięciem 
sklepów i zażądali zadośćuczynienia. 
Gdy pttłkownik nie chciał ustąpić, 
zapłacili karę i uwolnili redaktora 
z więzienia. 

Ale między mahometanami wy­
buchło takie wzburzenie, że pułko­
wnik kar~ zwrócił i mahometan 
przeprosił. Pomimo to, mahometanie 
nie wezmą udziału w deputacji, któ­
ra się udaje do ks. Wieda i na.tu~ 
ralnie zostaną - jego śmiertelnymi 
wrogami. 

Grecja podobno równiel nie 
baidzo chce ustąpió z Albanji połu­
dniowej. 

Przyszłego władcę oczekują. więc 
nawet a tej strony również cieka w~ 
niespodzianki, 

Dr. B. Rejt, Średnia 5 1 
telefon 33.79 

Specjalista chorób: skórne, włosów, weneryczne; 
moczopłciowe i kosmetyka lekarska. 

Leczenie syphilisu sa!varsarem Erllch-Hata .606• 1914 (wśródtyl• 
nie). Leczenie elektryczno' clą, elektrolizą (usuwanie s•pecącycb 
wlosóv.') oświetlenie kanału (uretroskopia). Przyjmuje od9 i pół 
l!o !Z i pól i od fr-8. W niedziele i święta od !C>-2 po poL 

Dla pań oddzielna poczekalnia. 03ZI 

'rymczasem, póki ks. Wied je­
dzie, szykują mu w Durazzo pałac. 
Będzie miał w nim podobno sto po­
kojów, ale daleko więcej szczurów, 
które się gromadami gnieżdżą w 
starych murach fortecznych, pamię­
tających rok 46 po nar. Chrystusa, 
a do których dotyka dawna rezy­
dencja „banów" tureckich, przera· 
biana obecnie gwałtem na pałac. 

Biedny ksiątę Wied nie wie o­
statecznie, czem będzie: księciem, 
czy królem A1banji, bo tej sprawy 
mocarstwa nie zdążyły jeszcze roz­
strzygnąć. 

Prasa zagraniczna, która w o­
statniej chwili iywo się zajmuje księ­
ciem Wied'em i jego przyszłem pań­
stwem, takie, rniędy innemi, przy­
tacza „osobliwości" Albanji. 

„Stolica Albanji, Durazzo, po­
siada już jeden ~inematograf, jeden 
gramofon i dwa rowery, ale zato 
ani jednego... waterklozetu. 

Gościnność jest dla nlbańczyka 
święta. A1o może gościa okraść, sko­
ro tylko wyjdzie poza próg jego 
domu. 

U Malissorów największym wy­
kwintem jest noszenie ubrania za­
tłuszczonego i podartego. 

Najwybitniejsi ludzie w Albanjl 
nie umieją ani czytać, ani pisać. 

Język albański nie ma wcale 
wyrazów do określenia „ kochania" 
i „miłości", ale za to posiada kilka 
wyrazów, oznaczających „zemstę". 

I-charakterystyczniejsza osob1i­
woś6: albańczyk nie tak się boi 
śmierci, jak-kąpieli" ... 

W takim kraju zaiste ciężko jest 
=-byó królem na serjo. 

~r. mu. i. AR~UH 
wyjechał. 

Wraca 16 lutego. 2365-( 

To i owo. 
Utalentowany obrońca sądowy. 

(Miniatura), 

Wyciągnął długą szyję i głowę po• 
chylił naprzód. W oczach miał ogień i 
siłę... Gral na nerwach obecnych w sull 
sądowej, jak na etrnna<!h mandoliny.„ 

Ktoś z publiczności zemdlał. •• 
- Achl 
Po chwili jakąś młodą, bladą damę 

wyniesiono z sali sądowej bez zmysłów. 
Za kilka chwil przewodniczący chwy• 

cil za dzwonek i zaozął rozpaczliwie dzwo· 
nhL. 

Woźny. sądowy z charakterystycznym 
nosem barwy fioletowej zaczął niecierpli­
wie kręcić się na swtim miejsru ..• 

Oczy obecnych w sali Sf\dowej były 
zwrócone wyłącznie-na niego, twarze siu• 
chaczy wyrażuly oczekiwanie„. Obrońca 
sądowy mówił„. mówił. 

Z rzeczywistuści przeszedł do psycha• 
logji. 

- Wystudjować tę duszę złożoną t 
ciekawą znaczy poznać nowy świat... Po· 
znałem ten świat, a poznawszy go, zrozu­
miałem, iż po raz pierwszy w życiu, spnt· 
kałem prawdziwego ozłowieka, odgadłem 
jego istotę! 

Każdy jego ruch duchowy mówi mi o 
tern, co poczytuję sobie aa zaszczyt wam 
zakomunikować„. 

Klijent mój - to ideał prawdziwego 
c.łiłowiekal 

Woźny sądowy dlugo słuobal słów 
mówcy w milczeniu, wreszcie sięgnął do 
kieszeni po chustkę. 

Na sali sądowej zemdlały jeszcze 
dwie damy. 

Przewodniczący pozostawił w spokoju 
dzwouek i założył okulary, by nikt nie zo• 
baczył łzy, 1aka mu spłynęła z prawego 
oka„. 

Chustki od nosa poszły w ruch ryt­
miczny .•. 

-- Prokurator-tell głaz, człowiek że• 
lazny, nieczuły i obojętny zakręcił się n& 
krześle, zczerwieniał i kalsnął pod stołem.„ 
Pod czarnymi bmoklami miał łzy. 

- Cóż robić?-myślał prokurator. -
Jak tu oskal'żać? Jestem zwyciężony! 

S-p.;tj~ ua j<.?f.ll ot:.l>f - p~dł 



i. 

I 

1>_bronca sądowy. Podb1·ódek mu się trzę· 
s1e; w oczach-boleść i ból-Spójrzcie na 
te niewinne, czyste oczy! .• 

Czy mógł ten człowiek popełnić zbrod­
ni~f O nie, po 1tokroć - nie. 

Oczy te płaczą, płaczą milczacemi 
łzami boleścią złamanego serca! • 

Ta twarz typu słowiańskiego naleay 
do człowieka o 11erwach subtelnych i uwraż• 
liwionych. 
. Yf tej szerokiej, silnej piersi bije ucz· 

c1 we 1 .,;zlachetne serce, niezdolne do po• 
pełnienia zbrodni. 

I wy, panowie sędziowie, pozwalacie, 
chociaż na chwilę, przypuszczać, że ten 
człowiek winien? Powiadacie, że to prze­
stępca? PoD;lyślcie tylko„. 

Podsądny nie mógł opanować wzru· 
szenia i by ciurkiem spłynęły mu na bro­
dę. Wstał. 

- Przebacz prześwietny sądzie! -
zacz1d przerywać mowę ubrońcy.--Nie mo­
gę... jak rany Chrystusa, prz_yznaję się do 
winy, ukradłem i wszystko przepiłem w 
szynku u Mo~ka Mądrego! Ja ••• 

ZałkaJ. 

Po chwili dodał.-Pieniądze ukradlem 
z kuferka, a palto sprzedałem na Zielon,ym 
Rynku... Bardzo dobrfJe pan mecenas mó· 
wił. Seree mi się w skrusze ścisnęło! 
Przebacz, prześwietny sądiiel 

Obrnńca sądov.y był zdumiony i mru-
gał oczami. Iks. 

· Informacje. 
Projekt o skas&waniu jarmarków. 

M1 1ii• terjum spraw \HW•1ętl'7.n_ych opra· 
l'Ow nl 01 pr, j ekt o skasowaniu j11rmarl·ów, któ-
1') c·h 11:idmierna ilość sta e ~ii;; powodem, że 

\1 łoś ·1;;nie nie ma ifl możności zbycia produk· 
tu po l'B11ie norma lnej :;; powodn nn1rniPr : P.· 

go dowozu jedne:.ro dnia, prnytem st•1ją się 
(Jf. a rą przyjeźcttnjąoy.oh, zorganizowanych han• 
dlarzy. 

NBrada kuratorów okręgów nauko• 
w7ch. 

Przy ministerjum oświaty odbywa 11ię na· 
rada kuratorów okręgów naukowych. Jak 
piRze „Nowoje Wremia'", na 1.1aradzie tej po­
między innemi rozwdano sprawę unormo­
wania przyjmowania żydów do wyższych 18• 

kładów naukowych. Postanowiono obecną nor­
mę procentową utrzymać, utrzyn.uj 1c również 
losowanie, a nadto ostatecinie zrzec się uzu­
pełnienia normy pro~entowej na mocy kon· 
kursu dyplomów. Podkreślono tE>ż potrzebQ 
konieczności ścisłego uadzoru nad tern, aby 
jakie kol wiek odstępstwa od przyjętych za~ad 
nie dały powodu do starań o ich zmianę lub 
osłałJienie. 

Z za kordonu. 
Historyczny dzień. Dzień ooegdaj­

"Y stsnow:ć będz : e chwilę bardzo doniosłą 
w Ż.Y<'iu gnlicyiskirh rodaków uacJzych. One­
gd 1j ro zpoczęh się niidz ... yczajna sesja ·se j-

WILLIAM J. LOCKE. • 

Pod ~SiE;iycowym 
czarem. 

W olay przekład z angielskiego 

Marjana Nusbauma. 
- .Czy przypuszcr·a paui, iż !Bpomiałem 

o uajmniejszej chc.ćby drobnostce, dotyczącej 
pani'? P1zenigdyl Nigdy duia tego nie za· 
pomnę, gdym panią, zastał w wiśniowym o­
grod~ie. Wiosna to była. Drzewa pokryte 
były pękami delikatnego kwiecia, Lecz ty 
w 1.Jiałej twej eukui najcudowniejszym r;~a· 
wałaś mi się być t1rn1 kwiatem. Gdym pod­
szedł bliżej, wstrząsnęłaś drzewem, a kwiaty, 
aa.kształt płatków śniegu, osypały cię całąl 
Czy pamięta @z'? 

- Naturaluie,-odrzekła z drzeniem w 
głosie,-c r.yż k0bieta zapomina kiedykolwiek 
o tym sło d kim gwałcie, jaki popełnia uko· 
chany mężczyzna bior.!c ją poraz pierwsay 
w silne swa ramiona, a kiedy wargi jej w 
gorącym pocałunku na jego spoczywają u­
stach.„-

W zakręcie drog i ukaz ·: ła się Lili i pod· 
biegłszy drobnym kro!,iem ku s ie dzącej pa· 
rze zarzuciła szal na ramiona pani Zofji. Sta· 
ry żołuierz powstał i, wsk.aiująa zajmowane 
dotychczas krzesło, rzekł. 

- Ukradłem chwilowo miejsce ;pani! 
~ O, proszę, siadaj pa11 1 -odparł11, zdzi­

wiona jego obecn J śaią. 
- Lili, od .zwam s i ę swobodnie pani 

Zofja, - otu przyjaciel mej młodości pulko• 
\1 nik.„.? 

.NOWA GAZETA tODZKA•-15 Lutego 1914 r. Nr.~. 

mu lwowskiego, zwołana wyłącan i e 'dla san• 
kojonowauia przyjęt11go już przez prezydja 
stronnictw se~ mowych projektu reformy w~· 
borczej, która stać się mn pierwszym kro• 
ki em na drodze tak przez obie strony poż&danej 
ngady polsko-ruskiej. 

Wszystkie stronnictwa polskie zdają.so­
bie dokładnie sprawę z tego, jak doniosłe 
dla t rozwo; n kulturalnego i politycznego 
kraju będzie miała ugoda poleko-rueka. Ni c• 
które z nich ~godę swoją na projekt refor· 
my wyborczej przypieczętowały ceną bardzo 
poważnych ustępstw: pocrncie obywatelskie i 
rozum polityczny wzięły górę nad : iu terasa· 
mi partyjnymi, które 11ejść winnv na plan 
dalszy tam, gdzie chodzi o dobro kraju. Soli· 
daruość obozu polskiego to waronek nieod„ 
zowny paktu politycsnego, który wozoraj U• 

sankcjonowany został przaz najwyższą in~ 

etanrję knijo wą. Usterki ustawy -- bo bez 
nieb, jak w ka~dem dziele rl\k ludzkich 
obejść się i to uie mogło-wyrównać można 
bQdzie pracą narodową., współdziałaniem 
kulturalnem s narodem ruskim 

Od pomyślnego załtltwienia sprawy re· 
formy wyborczej zale~lł dalsze lnsy Galicji, 
to też spraw11 ta nie powinna być obC1h'tnl\ i 
dla innych d~ielnic polskich. 

- Zjazd duchowieństwa w Krakowie. 
MięMy 18 " 20 b. m. odlJędzie się w Kra­
kowie kurs społeczny dla duehowieństwa 
djecezji krakowi;kiej. Kurs ma na celu 
przygotowanie ducho\vie1istwa do pracy w 
stowarzyszeu iach robotniczych i r:świntowych 
t .1k w mieście jak i na \~si, wogóle wRzę­
dzie, gd11ie takie stowarzyszenia ju~ istuiejit1 
aibo pf)wstaó mogą,. 

Z Cesarstwa. 
+ O wynagrodzenie za propinacje. 

Komisja Rady pa1l1:1twa w Petersburgu uehwa· 
lila bez zmiany projekt odmówienia wynagro· 
dzenia właścicielom propinacji wiejskich w 
Królestwie Polakiem. Bronili praw właści· 
cieli posłowie: Godlewski i Lesrc11yński , ''.".\'• 
ka z ując, że prawo propinacji istniało, nale~y 
prz(lłto za odjęcie jego zapłacić. Oponenci 
ich twierdzili, te takie prawo nie istniało, 
oraz, że nie za każde prawo trzeba płaoió. 

Z Litwy i Rusi. 
O Wałka koścłołów. Władze djece-

cj alne p1'6WOSławne W ~ llb, litewskich i U• 

kraińskich wydały rozporządzenie uroczyste­
go odłączania od kościoła i wyklinania osób 
przechodzlłcych z prawosławia na katolicyzm. 
Donosi o tern .Di eń•. 

O Sprawa fastowsl<a. Według otrzy· 
manych wiadomości gru;:rn pracy w Dumie 
przygotowuje interpelację co do sprawy fa­
stowakiej, mianowicia dlaczego śledztwo pro· 
wadzi wraz z wlarlZfł sądowi\ żandarmeria i 
dl n cz ego aresztowano ojca zabitego Pasi· 
ko ws, 

Generał, paui - odriekt spokojni„. 
Generał D. - dokończyła. 

Uniósł kapelusza i skłonił się głęboko. 
Lili spostrzegła, że jest w danej ehwili zby· 
teczną. Zakłopotana nieco twarz starego żoł· 
nierza i przesadna swoborla pani Zofji spra· 
wiły, iż po kilku minut3ch banalnej rozmowy, 
pocałowawszy ją \V czoło, skinęła upuejmie 
głowi\ generałowi I, życza,c im dobrej nocy, 
udała się w stronę domu. 

Gdy zosl ali Rami, generał ~sunął 11ię głę· 
biej w k!'zesl 

- Długo pan tu jeszcze zabawi?-spy· 
tała pani Zofja i nie pozwalając mu jeszcze 
odpowiedzieć na pierwsze Pl tanie, dodała;­
lecz cóż tn pana wlaśeiwia sprowadziło?-

Od r zekł, iż przyjechał tu dziś po polu· 
dn iu z Biskry, gdzie gościł u swych przyja• 
ciół. Obecnie wyjetdżsją oni do Niemiec po• 
rannym parowcem. 

- I pan też pojedziesz? - odezwał sie 
z ży"'"ośail\. Uczuła. iż krew napływa jej do 
twarzy, niby młodej dziewczynie, 

- Ach nie! Tylko przyjaciele moi. 
Przejechałem tutaj na rlui kilka, poczem 
wracam do domu: mieszkam w Musyl ii. 

Tym czasem jeden z mężczyzn powstał i 
spo; rzał na zegarek; drugi ucJynił to samo. 
Edward przeprosił na chwilę SWfł towarzysz• 
kę i porlszed~ do 1 rz)jac i ół. Zdała doll. ty· 
waly panią Zdję urywki rozmowy: geuer:ił 
żegnał się i żarto bii vl'ie przypominał im pewue 
zdarzenie z podróży. Uścisoęli sobie dłonie 
i po chwili Edward zuów z ujmował swe da­
wne miejsce. 

Czy panna Lili jest córką, pani? -
spytał 

Nie mia!11m nigdy dzieci. Lili jesł 

O Otwarcie gabin&tu. W obecności 
mini!tra sprawiedliwości S1ezegłowitowa przy 
bbie sitdowej otworzony zo11tał w Kijowie 
gabinet ekspertyzy naukowo-sj\dowej. 

Z Xrólestwa. 
§ Gospodarka miejska .• Iskra• 

Sosnowiecka donosi, iż rewizja kal!y miejskiej 
w t::!osnowcu wykryła eprzen·ewierzenie spo­
rej sumy pieniędzy, kt6rego dopuścili się se· 
kwestratorzv miejscy. 

§ Sprawa o szyldy polskie. 
W Chełmie odbyła sio druga sprawa o szyldy 
• napisami pole.kimi. Za n!eadJęeie iych szyi· 
dow skal'lauo nu, 50 rb. kary lub miesifłC 
aresztu: Kobuszewicza, Kot1tkowską, Gryziń­
skiego, Skórkę i Kopydłowekiego oraa na 
25 rb. kary Dębowskiego, I\owa1ską i No· 
wickiego. 

Z Warszawy. 

wy, u którego w swoim czasie ukonstytuo• 
wała się rada familijna w sprawie p. Kle• 
mensowskiego, postanowienie, mocą którego 
nakazano 1ost.ło: 1) natychmiastowe uwol· 
nienie p. Klemensowskiego z lecznicy d·ra 
Steffena we Wrześnie. pod Pruskowem,'gdzie 
osadzony został przez p. Wielowiejskiego, po 
wywiezieniu go w nocy, z hotelu .Victoria• 
i oddanie go pod opiekę żony jego, p. 
Agnieszki Klemeneowskiej; 2) natychmiasto· 
we przedstawienie i złożenie do depozytu 
sędziemu pokoju VIII rewiru przez wyzej 
WHpomnianego Jana Wielowieiakiego pienię­
dzv, ;' :ipierów wartościowych, kwitdw tle.po· 
zytnwych, je.dnem słowem ws31etkiego, oo ma· 
brano p. Klemensow~kiemu w chwili osadze• 
ni11 go we Wrześnie; 3) wzbronienie temuł 
p. Wielowiejskiemu dokonywania jakichkol· 
wiekbl\dB csynności w eharakterze głównego 
opiekuna p. Klemensowskiego. 

W ten sposób deoy~ja ta sędziego poko· 
1u znosi wszystkie ekntki tyle btalnej dla 
pp. Klemensowskioh uchwały rady farni· 
liiuej. 

Adw. Korwiu-Pfotrowaki, w towarsys~ 
wie pani Klemensowsłciei I jej dzieei udaje 

(:) Skon generał•guber• się osQbi4cie do zakładów Jecsniezyeb d-i:a 
natora. W sobotę wieczorem, t. j. Steffena we Wrześnie, by uwolnić jej męza 
dnia 14 b. m. o godz. 8 wieczorem i ich ojca, 
zmarł generał-gubernator warszawski, {:) P.anama węglowa. W skła• 

An . dach k.olatowych węglowych na et. Wa.·sz •• 
generał-adjutant Jerzy syn tomego ,. oweJslra, tandarmerja kolejowa Tozpoczęła 
~kałon. docho-.dselli& !J· kweatji stałych malwersacji, 

Zmarły urodził się w roku 1847.~ ja.kich oopll&Z~ś'ali ait fn.okcjonarjusze kolejo­

Brał udział w kampanji rosyjsko- wi ?rzy w\·dawaoiu_ ~ęida. Sprawa. powsta· 
tureckiej dosługując się szvbko rang ła na skn.tek skargi Jedn&go z usun1ętych u-

, · · d . nędników, ~e ładunek wagonu N 317,632-
g.~nerała ~rygady I genera~a yw1- z 900 pud. węgla odnotowimo fik<'yinie j11ko 
zp. 28 m::iJa 1905 roku mtanowany ełotony w skład1ie w sztabie .M 3 - fak· 
został pomocnikiem głównodo- tycznie aaa wagon usunięto na linje boczue. 

wodzącego wojskami, zaś 28 sierp­

nia tegoż roku objął stanowisko ge­
nerał-gubernatora i głównodowodzą.· 
cego wojskami warszawskiego okrę· 
gu wojskowego. 

Od dłulłszego JUZ czasu orga­
nizm zmarłego trawiła ciężka, nieu­
leC'żalna choroba, która, mimo szczę­
śli .vie dokonanej operacji zagranicą, 
skończyła się katastrofą. 

Skon nastąpił spokojnie, prz:r 
zu peł nem sa:i.1 o poczo ciu. 

Zwłoki przeniPsiono dQ sali Ko­
lumnowej b. zamku królewskiego. 

Pogrzeb odbędzie się jutro. 
Zwłoki przewiezione będą do 

Petersburga. 
• 

Obowiązki generał-gubernatora. 
warszawskiego zaczął pełnić pomoc­
nik, łowczy Essen, zaś obowiązki 
głównego do~ ód cy wojsk objął ge­
nernł jazdy Rausch von Trautenberg. 

\ : 1 Uwehaien!e p. Klemensow• 
sld.s •·· D A tl"'· . i:or„·10-PiotT"'lll;Sl\ I ·yjedoał 

Il H;ci:; erio i olrnin VIII rewiru m. .V11rsza-

mu.n wychowanic!\, która obeeuie towarzyszy 
samot Jej kobiecie w jej podróżach, 

- Czyż pani jest samotną? 
- Mąż mój zmart już dziesięć lat te-

mu-odparła. 

- A jam się nigdy oie ożenił - rsekł 
knltko. 

Nastąpiła ohwila ciszy. 
pani Zofja.-

Przerwała li\ 

- Opowiedz mi pan bistorJ~ swego iy­
cial-

- Krótką jesł. 
spędziłem v; Indjach. 
zatym wszystko było 
dzienue ... 

Przewaźnl\ częśe jego 
B) łem żołnierzem. Po· 
tak błacbe, zwykłe, co· 

-· Czyś nigdy pan nie myślał o mał· 
żeńst\\ie? 

- Nigdy! Początkowo oddałem eię du­
szą i cialem mym obo wiązkom służbowym; 
póżuiej 1 to mi sprzykrzylo się i powstała. 

pustka.„ Pozwoli mi pani zapalić? 

O trzy mu wszy pozwolenie, wyciągnął cy­
garo i spokojn.ic je zapalił. Od ~ rzujfłCY zn· 
pach jego zmieszał się z woni!\ nocy wiosen­
nej. P1zez pewien czas jeszcze rozu:.owa to­
czyła się o rzeczach b:nialnych, 

-· Jutro, rzekł E<l ward wreszcie, złoti: 
w i z)"tę gubernatorow i Algieru. który jest mym 
01rnbistym przyjacielem. Zwkdzim)" rasem 
przypnszczalne miejsce po.chowania Kleopat· 
ry, wycieezka potrwa z pewności' dzień 

cały. 
- Zobaczymy si~ więc chyba! wieczo­

rem dopiero - rzekła pani Z<>f'.ia z !alem 
w głosie. 
nil Nie nie odpowiedaiał; a praejęciem palił 
cygaro i zdał się być zajęty myśl\ ja.kąś. 
której wypowiedzenia sprawi11ło mu trudnośd. 

- Zosiu, prsemógł się wreszoie, cey-

Z sąsiedztwa. 
X Oświetlenie Aleksandro" 

wa. (c} W sol>Gt~ ubiegłą monterzy elek­
trowni sgienikrej U8tawiłi w Aleksandrowie 
tytułem próby 3 lampy elekt1yczne o sile 
600 iiwiee kaida. Próbne światło zademon • 
atrowane aoatało prsy pomocy p rąd n , zapor 
tyrzonego tymesnsowo w jednej z więl;szych 
fabryk miejscowych. 

O ile lampy iakie okaż!\ się praktycz, 
nemi dla oświetlenia Aleksandrowa, h elek· 
trownia zgierska. przeprowadzi Qd Zgie rza 
kabel podziemny i zaprowad i oświe tlenie w 
całej osadzie. 

X Lampy elektryczne w 
ZgiePzu. (c) W sobotę ubiegłą w Zg e!'Zu 
na Nowym Rykku zawieszono dla próby 4 
lampy metalowe o sile 600 świec każda. Jak 
się okazalo lampy tego systemu daj!\ prawie 
o 50 r roc. więcej światła od llimp łukowych 
choć te ostatnie r6wnież są 600 świecowe. 

Nie ulega wątpliwości, ża zarząd mia~ 

eta zgodli się na zamianę wazystkich lamp 
takowych na metalowe, a wtedy miasto po­
syska oświetlenie zupełnie dobre. 

Ni&zsfożnie od n~tawienia lamp prób• 
nycb na Nowym Rynku, elektrownia przy· 
Rtę pnj(> io •1stawienia na krt1i1cach miasta, 

wiesz jaliieś tle ostatuio ze mną postąpila?­
w głosie jego bnmiała tkliwość J11lraś i smu­
tek wielki. 

Opuśdla niz\'.o głow~ i H9pnęła: 
- Wiem! 
Obraz z przed lat SO-tu stanął jej przed 

oczyma: biedn.ie umeblowana sypialnia; przy 
stoliku siedzi młoda kobieta w negli~u i przy 
świetle świecJ, sałkniętej w lichtarzu, pisze 
list Z oczu jej by kapią i cieiko padają na 
papier_, 

- Czemuś nie czekała na mnie, Z.osiu? 
- O tym pisałam ci w liście! Zreszt1t 

to już taka stara historja. Całą ją zreszt!ł 
od początku do końca odnaleźć możesz w 
mym .Robercie". Czytałeś? Każdy szczegół 
jest tam prawdziwy. W s1ystko.„ 

- Czyś rzeczywiś ~ie m_yślała wówczas 
o biednym .-yguańcu w ludjach1 

- T1tk., odrzekła mi~kko, myślałam o 
to bier 

Pi&rei jej falowały. 
- Nie myślmy o tym teraz, - mówił, 

pny pomocy odrooin)· faota1ji wyrzućmy z ży• 
oia te lat. trzydzieś .i. Pocir(\tkowo bałem Ri~ 
spojrzeć na cię, lecz obecnie widzę, iż zmie· 
niłaś si~ bardzo mało, Jakież masz piękne, 
ciemne włosy. I śmie ; ąc a;ię, uniósł kape· 
lusza; ukazała 1ię zupełnie siwa, choć bujna 
jeszcze i gęsta czupryna. Księ~yc świecił ja• 
ano.„ V{ okół niezamąoona cisza. 

Przysunlłł swe krzesło bliźf'j ku niej i 
wziął ją za rękę. Błogość jakąś nieziemska 
wstąpiła w serce kobiety. Znów wąs jegct 
muskał koniuszczki jej palców i słodki dreszc1 
wstrząsał ciałem. Odpadły od n iej lata, li• 
czyła znów ~5 wiosen. 

(d. c. n.) 
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doilłd jeszcse nie oświetlonych lub o~wietlo• 
Dyob niedost11łee1nłe 85 lamp nowego ey~ 
a temu. 

X Strae•n• skutki niedozo• 
ru. (c) W tych dniach we wsi Zeruchowie 
pod Piotrkowem spaliła się !ywcem córKa. 
włośolanina Jana StRcbowskiego, 4 letnia 
.Anłoninfl. MaUonkowie Stachowscy w eh wili 
krytycznej bawili u sąsbda na weseln,dzieci 
1aa pozostawione właanemu losowi roznieciły 
ogień, od którego na małej Antosi zapaliłą 
9ię odzleś i zanim pośpieszono na ratunek, 
nieS1ozę1rne dziecko spaliło si'! na węgiel. 

X Po*ar. W czorn' \V Tomano" ie 
o godz. 11 wieo1. vrybuchł potp.r r• domu 
p. Em. BuzynerD na rynku św. Józefa. 

Spłonęło I doazczętrtie oał61 pisrwsze 
piętro. Wiele rod1in pozoatało bez daobu i 
ebleba. -
Teatr, muzyka i sztuka. 

TeałP Polski. 

We wtorek wohec dużego powodzenia 
powtórzona będzie jeszcze jeden raz naj· 
nowsza sztuka w 5 akta:!h Gabryeli Zapoł· 
~kiej p. t .• Parja11y•. 

We środę po raz 34 arcydzf eło w 6 
aktach Rostanda „Orlę•, które cieszy si~ 
powodzeniem, jakiego nie miała żadna 
sztuka od łat kilkunastu w Łodzi. 

We czwartek po raz drugi odeirrana 
będzie nadwyraz orygmalna komedjo-farsa 
ulubieńca Pary!a Sochy Guitry p. ł. .Ase­
kuracja wierności•, której premjera w ze• 
szłym tygodniu wypełniła teatr po brze~, 
a publiczność i prasa przyjmowała nad 
wyraz serdecznie sztuk~ i arty1tów, którzy 
~ ról swych zrobili małe arcydzieło sz·ukl 
aktorskiej. 

W głównych rolach wystąpią pp.: 
({ochówna, która rolę t~ grała z dużem 
powodzeniem w teatrze Małym w Warsza· 
wie, Chrzanow1ka, Senowski i Bogusiński. 

Ceny na czwartkowe przedstawienia 
będą zwyczajne. Zaznaczamy, że .Aseku· 
tacja wierności• nie jest przystępn'ł dla 
kiłodocianego wieku. 

Opera I operetka ł6dzka Konstant•• 
nowska 18. · 

Poniedtłałkowe i wtorkowe przedsta­
wienia wypełni piękna i melodyjna operet• 
~a ,Zuza", wystawiona niezwykle starannie. 
Na wczorajszem przedstawieniu sR)a była 
wypełniona po brzegi a publiczność przyj· 
inowała z uznaniem artystów darz~~ iclt 
kwiatami. Operetka ma zapewnione po· 
wod1enie. 

Na środowem przedstawieniu zapre· 
1entuje iii~ zespól artystów komedjowych 
pod kierunkiem artystycznym znanego re· 
tysera teatru lubelskiego, Henryka Halic· 
kiego-odegranlł zostanie doskonała i pełna 
~umoru komedlo-farsa Stefana Rey'a (l re· 
pertuaru Reinhardta .Kamerspiele•) .Po· 
waby grzechu•. 

RzeO!l ta na wszystkich europejskich 
scenach cieszy iliQ trwałem powodzeniem­
W Warszawie nie schodzi z repertuaru -
fopełni przedstawienia ope! etka w jednym 
Lkoie T. Koechata .skarb za kominem•. 

~iet1ory teatralne. 
Opera i Operetka Łódz· 

ka. Zuza. Operetka w a 
aktach Franiszka Martosa, 
muzyka Aladara Reny'i. 

To, co, przypuMmy. w warunkach 
rygoru Wfljskowego byłoby karygodnem 
narusze iem pewnych ściśle określonych 
praw, staje się wielokrotnie zaletą i wa• 
runkiem powodzenia <:hociażby w warszta· 
cie rzemieślnika. Jest to, że tak powie­
my, chęć indywidualnego wyrażenia 
Bię, chąć zr.znaczenia w stosunku do in· 
nych jakiejś innej .inności". 

Oczywiście nie jest to jeszcze konje. 
czność, która zaznaczyć się musi, lecz do· 
piero chęć. Już Jednak na tym poziomie 
rodzi się ona z temperamentem, jak każda 
chęć wogóle - i tylko przez temperament 
uzewnętrznić się może i zamienić w czyn. 
Temperament ów nabiera cech coraz to 
bardziej indywidualnych dopiero jednak w 
dziedzinie .sztuki stosowane i•. 

Nikt temu nie zaprzeczy, że farsa lub 
operetka nale~ą dziś właśnie do sztuk sto­
sowanych d:a "najszerszych warstw spo· 
łecznych • i temperament autora w tym 
z.akrasie znajduje szeMk1e pole do popisu. 

Wystawiona w sobot~ w teatrze przy 

NOWA OAZETA t0DZKA•-t6 Lutego 1914 r. 

Ieatr „Miniatur" 
Ruchliwa dyrekcja Teatru .Minjatur11 , 

gdzie od pi!łtku rozpoczęła w pełni powo­
dzenia swe gościnne występy najh iet­
nlejsza wodewilistka polaka, p. Adolfina 
Zimajer, przy gotowała dla swych stałych 
bywalców piękny niezwykle zajmujacy pro. 
gram. 

Znakomicie obsadzonlł i wystRwionit 
została jednoaktowa operetka Ra;.>ackiego 
(syna) „Polska piosenka•, diiQki dobrej re• 
żyserji p. Jamińsli.iego, 

Na czoło zespołu wysunęli si~ pp. Zi· 
majerka i Kaliciński. Ten ostatni zwłasz· 
cza, w roli młodego wieśniaka Bartłomie­
j a dał pięknie pomyślany i wykonan.} typ 
dziarskiego krakusa, ze wszystkiemi ce­
chami naiwnego dziecka ludu. Dobrą Han­
ką była p. CzartCJryska, posiadaiąca dość 
miły głos i dobro waruoki zewnętrzne. 

Całośó uzupełniali harmonijnie pp. 
Lawiński, Sierpiński i Kaden. 

Poprawnie również wykonaną zosta· 
ła jednoaktowa farsa St. Dobrzańskiego 
.Kajcio•. Lencka w roli Ksawery dała 
dobrze opracowanlł postać starej panny, 
dobrym Ka;ciem był Sierpiński, szkoda 
tylko, że opracował swą rolę nader po· 
wierzchownie, Czartoryska i Jam ński uzu· 
pełnfali zeapół harmonijnie. 

• Clou• części kG .:ertowo·kabaretowej 
byla naturalnie Zlmajerka, pobudzająca do 
nieustajlłcego 4miechu i bisowania całą wi· 
downię. P. Carmen de Roche robi znacz­
ne postępy w nauce języka polskiego, cze­
go dowód daje poprawnem wykonywaniem 
pols~ir L piosenek Galla. 

Kaliciński odczytuje n"der charakte• 
rystyczne wypracowanie uczniowilkie o Ło· 
dzl, PP: Lawiński i Kaden wystąpili z no· 
wym programem humorystycznym. 

Kalendarzyk. 
Dziś Jnljenny i Juljana 
Jutro Patrycjusza Don. 
lrpiona słowiańakie1 dzle llftlada. 

Jutro Swfętorada 
Wschód słońca o g. 7 m. 18 
Zac~ód • • 5 • 1 
Dfogośó dnia • 10 „ 2 

Teatr Po.ski. we wtorek Parjasy• 
wo środę „Orlę• • · 

Operetka łódzka. Dziś i Jutro „Zuz„• 
Teatr warsz. Minjatur„ <>-1:»01n1ana 

84. N owy program oper<>+i...., tarsa. kabaret. 
Biblio ~ ... ka Stebelakich. (Miko łaje w 

ske. 50> otwarta codziennie od g. 6-ej do 8-e 
wieczorem, w niedziele i święta od l·ej do 
3-ej pp. 

Czytelnia pia•~ Tow, „Wiedza•• 
Piotrkowska 108), otw ... „ · a od g. 6 po poł. do 
10 wiecz., a w niedziele l święta od godz. IO.ej 
rano do godz. IO.ej wiecz. 

muzeum nauki i sztuki. (Piotrkow­
ska nr 91). Otwarte jest od 4-ej po poł11dnł11 
do 10-e'j wiecz., a w święta i Jliediiele od la 
rano do 10 wlecs· 

KRONIKA~ 
Nalepianie marek pocztowyoh. 

Naczelnik łódzkiego centralne­
go biura pocztowo-telegraficznego 

ul. Konstantynowskiej „Zuza" złożyła świa­
dectwo, iż jej autorowie, to ludzie nie bes 
temperamentu, ludzie chcący zaznaczyć w 
stosunku do innych majstrów swą orygi­
nalność. Pomysłowe libretto 9 Zuiy" zr~· 
cznie wiązało się z muzyką w dobrze skle­
coną całość sceniczną. Byliśmy świadka· 
mi kilku artystycznie-pięknie zrobionych 
sytuacji, ktore ilustrowała swa wolna, lek· 
ka lecz melodyjna i oryginalna muzyka. 

Były jednak i dygresje co zresztą świad· 
czyło raczej o braku rutJny scenicznej, 
niźli talentu kompozycyjnego. 

Przyświecała widzom w roli „Zuzy" 
pierwsza gwiazda w konstelacji operetki 
łódzkiej p, Rogińska. Pieściła słuch wyso· 
ką skalą s~ ego głosu - rozbraj ał11. kokie­
terja; pociągała grą, pełną subtelności, in· 
teligencji i wdzięku kobiecego - oczywiś­
cie w tych granicach, którt: jej zakreśliła 
ma ma n - natura. 

Sekundował jej z nonszanlacją repre· 
zentanta armji czynnej p. Millt::r. Miał gie­
sty „ viveur' a, który czas spędzał na ćwi· 
czeniach w gabinecie restauracyjnym i 
jeśli był kiedykolwiek .conquistadorem", 
to chyba tylko serc niewieścich. 

Aglaję Rosetti grała p. Brochwicz. W 
rolę swą wło~yła tylko to, czego wogiSle 
gmin si~ spt•dziewa po bogatych wdów· 
kach. Była pospolitą personifikacją ope• 
retkową wyobrażeń tłumu o zalotnych, 
kobietach w drugim okresie ich imperjum 
eroticum. Erotycznej tej nostąlgji zresztl) 

prosi na& o zamieszczenie 
jącego z?wiadomienia: 

następu- Nieustającej Pomocy, a na stanowisku wika· 
rjusza tejśe parafji-duchownego Franciszka 
Grom niskiego, Przyjmując pod uwagę zapro­

wadzenie maszyny elektrycznej do 
stemplowania posyłek pocztowych, 
najuprzejmiej proszę wszy:;tkich ko­
respondentów, w celu ulżenia pracy 
przy stemplowaniu korespondencjt, 
nalepiać marki po stronie adresu na 
prawym rogu koperty. 

Z fabryk wstążkowych. 
(a) Po przesileniu w pr:.:emyśle wstąż• 

kowym, wywołanern przez loka1it, obecnie 
zwięk3zona produkcja dała pracę nawet i 
tym robotnikom, którzy pozostali na bru~u 
wskut. k ~amkni~cia trzech fabryk, których 
\Vłaściciele własną upadfością okupili .' , „' 1 

• • ! )okautowców - fabrykantów. 12 ro• 
octników przyjęto do fabry1d Weyrauo ia 
przy ul. Lipowej 1'ł 15 na nocną zmianę. W 
hbryce Lipsztąjna i Minoberga przy ul. Wi· 
dzewskiej .N'!! 100 robotnicy, pracujący d'.>dat· 
kowo 2 godziny dziennie ponad normę, nzy· 
skali po 15 kop. dodatkowego wynagrodze· 
nis. Pobotuicy innych fabryk, mianowicie 
Babickiego i Richtera, pracujący dodatkowo, 
dotychczas jeszcze tej~e podwy~ki nie uzy· 
skali. 

Kilkudziesięciu robotników otrzymało 
pracę w fabrykP.cb warszawskich branży wstą· 
~ek jedwabnych. Pozostaje bez pracy obec· 
nie .Jeszczo 15 t!raczy, którzy otrzymują za· 
pomogi pien1ożoe od związku zawodowego 
robotników przemysłu wstą~kowego, Na O· 

etatniem mlesięollnem zebraniu członków 
zwlą~ku postanowiono zwołać ogólne roczne 
zebranie zwołać wszystkich na dzień 8 mar• 
ca r. b. 
Tow. pomocy obywateli austrjacko• 

węgierskich. 

Zarząd Towarzystwa zawiadamiłl, że p. 
Fr. Sznajder, urzędnik o. k. konsulatu austro· 
węgierskiego w Warszawie, pnyjmować bę· 
dzie interesantów dziś dnia 16 b. m. od 10 
do 12 rano i od 8 do 6 po połud1.1iu, ora1 
we wtorek dnia 17 b. m. od t 0-12 rano i 
od 3-5 po południu w lokalu Tow. przy ul. 
Piotri.owakiej nr. 243. 
P Zwraca się uwagę, że w tych dniach bę· 
dą również wizowane ws11ystkie paszporty za· 
graniczna. 
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wan a koncalarnego w Łodzi przypadają stale 
„„ urugą polewę każdego miesiąca. 

O podatek nieruchomościowy. 
(a) Łódzka skarbowa kasa powiatowa, 

wskutek polecenia i:>:by skarbowej, wysiała 
do ksneelarji policmajstra m. Łodti rozkła· 
dy podatku nieruchomościowego na rok 1913, 
s prośbą o wyegzek;~o,,, anie zaległości za 
łenże rok w drodze przymu,rnwej. 

Odłożone zebranie. 
(a) Wyznaczony na sobotę dalszy ciąg 

ogólnego zebrania członków związku zawodo· 
wego pracowników branay papierniczej, z po· 
wodu nieprzybycia dostatecznej ilo.9ci człon· 
ków został odłożony do dnia 28 b, m., w 
lokalu własnym przy ul. Kamiennej or, 1. 

Nominacja. 
(a) Naczelnik kr~ju zatwierdził biskupa 

łódzkiej gminy marjawitów duchownego Leona 
Marję Andrzeja Gołębiowskiego, na slanowi· 
sk.i probosicza łórlzl<;1~ rarafJi M·t1i.i Boskiej 

'** p. BroJhwicz nie uwaiała za stosowna 
uplastycznić w formie wykwintnej i pełnej 
zmysłowego powabu. 

A stać ją na to„. 
Dyrektora teatru grał p. Grodnickf, 

opracował swą rolę sumiennie wnosił na 
scenę życie, tupet humor, efronterj~ i wo· 
góle to wszystko, co leży w zakresie jego 
zdolności scenicznych. 

P. Piekarski był doskonałym profe· 
eorem z 11 operetki•. Tylko z papl\ Moro· 
zowiczem mógłbv w tej r"li konkurować. 
Syna hrabiego Szigetrery grał p. Ochry· 
mowicz, iste cantator, me Herculel habet 
telentum - in voce - ruchy ma jednak 
trywialne i mimikę wzorowaną na jakichś 
anti-scherlokowekich pierwowzorach cba­
rakteryzacyjnycb. 

Pani 8krzycka (w roli p. Miller) 
była wzorową .mamą teatralną•. „ Tarnec 
włoski• w akcie drugim w wykonaniu pań: 
Jarzęckiej i Lewandowskiej ~dobył sobie 
szczere uznanie. Wystawa była staranna. 
ZawdzięczyćJto należy, oczywiście, dyrekcji 
która w miarę sił dba o udoskonaleni~ ar• 
tystyczne swych eksponatów scenicznych. 

* "' * TEATR LUDOWY. 
Madej Zbój. Baś6 

dramatyczna w ó aktach 
Karola Matauscba. 

W sali Stowarzyszenia robotników 
chrześcijańskich wczoraj koło drarnatycz· 

Wycłeazka naukowa. 
(a) W dniu 1 maroa przybywa do Łodzi 

wycieczka naukowa, 32 uozniów wyższych 
klas 7-klasowej Sl!koły handlowej s Dźwińska 
z dyrektorem szkoły na ozele. 

Koncert Burmeatl'a. 
r rogrnm dzisiejszego koncertu Burmestra 

jest niez'l\'ykla zajmujący. W pierwszej ozę• 
ści koncertu wykona Burmester wspólnia z 
Emerykiem Krys. Sonatę A ur. 6 Betbovena, 
a potem odegra sam koncert D-dur Pagani· 
niego. W drugiej części koncertu usłyszymy 
przedziwne, wspomnieniami dawuyoh cza11ów 
owiane, tańce staro·niemieckie, mistrzów ta· 
kich jak Haydn, Hummel, Weber i inni, mu­
łe akydziełtl, które Burmester wfkonywa 
z niezwykł!\ finezji\ i Diedośolgnion!} wprost 
techniką. 

Emeryk Krys, bardso ceniony zagranicą 
pianista odegra na fortepiauie słynnej fat>ry• 
ki New·Jorskiej „Steinway aud Sous• umyśl· 
nie na ten koncert do Łodzi sprowadzonym, 
kilka popisów numerów, jak np. Rigandon­
GoJowsky'ego i Tarantelle-Liszta. 
U rytowników i drukarzy na tkaninach 

(a) W niedzielę wieoz. w lokalu maj· 
strów fobrycznych pny Nowym Rynku nr. 
6 odbyło się ogólne roczne zebranie Stow. 
rytowników i drukarzy na tkaninach gub. 
piotrkowskiej • 

Zagaił zebrnnie prezes p. Leopold 
Schneider, poczem na przewodniczącego 
po wołano p. Zawadzkiego, na asesorów 
Mokrosińskiego i Łapińskiego. sekretarzem 
był E. D,1szek. 

Odczytano sprawozdanie z działalności 
Tow. za rok ubiegły. Stowarzy~zenie liczy 
69 członków. 

Zapomóg na wypadek choroby i bez. 
robocia wyp!acono członkom 1017 rb. 

Wpływy Tow. wynosiły 2.564 rb. 48 
kop., \\ ydatkowano 1265 rb. 41 kop., w tern 
IO .rb. na korzyść Tow. „Uczelni•, utrzy· 
mu1ącego gimnazjum polskie. 

Pozostaje na rok bieżący 1193 rh. 78 
kop. w kasie na książeczkach ora1 105 rb. 
29 kop. u kasjera, czyli razem 12Q9 rb. 
7 kop. 

Stwierdzono nieprawne postępowanie 
"" •. "'~ , · ' . ... -l'Oo'fr;o '''''"f.lrrrnrłł'J': ' majstrow, gdyz pcz;y wymawrnn·u prrć~ 
wyplacali majstrom wynagrodzenie za jeden 
miesiąc tylko, zamiast trzech. 

Odrzucono prośbę członków grupy 
pabjanickiej o zwolnienie ich od wpła.cenia 
sklarlek członkowskich za czas bezrobocia. 

Oma -.dano również zredukowanie za­
pomóg, wypłacanych członkom Stowarzy. 
szenia na WJpadek choroby. 

Po dłuższych debatach jednakże po­
zostawiono zapomogi członkom na wypa· 
dek oh_oroby tak jak dotychczas, t. j. do 8 
m. rocznie ciłonek otrzymuje połowę 1vy­
nagrodzenia, a ze.rząd ma prawo przedłu­
żyć zapomogi do 6 m. włącznie. 

Wskutek przeprowadzo:iych wyborów 
do zarządu weszli pp.: prezes Leopold 
Schneider, wice-prezes Ad·1m Ławicki, kas· 
jer A. Juszkowicz, zastępca kasjera Mokro· 
eiński, sekretarz E. D~szek, drugi sekre­
tarz Łapiński, członkowie komisji l'P.Wizyi· 
nej Stefański, Wcjtaszkiewicz i Adamski. 

*'* GSSł\9* MM 

ne pod kierunkiem p. O. Szeffern odegrało 
baśń udramatyzowaną w 5 aktach Karola 
Ma tau.seba. 

Ten rodzaj sztuki dramatycznej upra· 
wiany był niegdyś bardzo gorliwie przez 
różnego rodzaju mniej lub więcej uzdol­
nionych .scriptorów", posługujących się w 
sw;--ch książczynach symbolami i abstrakcja. 
mi. Podróź pewnego tak zwanego Chrze· 
ścijanina ('l1he Pilgrim's Progress) de Bu· 
nyan'a, Podróż duchowa, hiszpana Pi la· 
fox'a, Pałac boskiej miłości, jakiegoś nie· 
znanego autora, nie są napz:zykład, utwo· 
rami godnymi pogardy. 1) 

Czasy jednak podobnych rozrywek 
intellektualnych minęły na szczęście nie· 
bezpowrotnie, więc też niewybredna pu· 
bllczność zachlipywała się wczoraj po sa­
me uszy tą zresztą zajmującą-pod ni ośle 
nastrojową, bardzo scenicZDJ:ł i efektowną 
baśnią. 

Sala była wypełniona po brzegi. Wy­
stawiono n Madeja• starannie. W .Y konania 
było mierne. 

Antoni Nowacki. 

1) Obacz: .Le livre des masques• Remy 
de Gourmo,1t str. 22. 



4. 

Statratrka więzienna. 
(c) W więaieninch łódzkich w dniu 

wozozajszym 1najdowało eie 633 osoby, w 
łem w więaieniu przy nl. Długiej 126 męt• 
01y1n i 87 kobiet i w więzieniu przy nlicy 
Milsza 430 meżcsyzn, 

W pogoni za złodziejami. 
(b) Onegdaj wieczorem, agent policji śledczej, 

prseohodZllO ulicą Aleksandrowską, zauwdył, 
iż w restauracji, w domu nr. 32 pny tej~e 
ulicy, znajduj~ się dwaj pos1ukiwani od daw· 
na złodzieje. 

Wobeo tege agenł wszedł do restauracji 
i zaproponował im wyJr.16 ze sobllo W odpo­
wiedzi na propozycję agenta jeden ze 2ło­
d:.1iei rzucił się nań, lecz w tej chwili został 
przez agenta obezwładniony; drugi zaś zło· 
dzkj wybiegł tylnem wyjściem na podwórze. 
Został jednak schwytany. 

Orlprowadzeni do wydziału fledc~ego zło· 
llzieje okr. zeli się JóAefem Andrzejczaldem, 
24 lat i Henochem Cyglerem,. 22 lat, Osa· 
dzono ic:h w areszcie. 

Znaczna kradzież. 
(b) WczoNłjHej nocy, niewiadomi 11ło­

d1it>je. dostawszy się tJa pomocą pcdrobio­
nyr.h klu,:7.y do kantoru fabryki Szulca i Fth 
ksa vrzy ul; No<.ro·Tsrgowej nr. 9, skradli 
kasetk~ ogniotrwałą w .której snajdowały siQ 
Jltl ~ isy ubezpieczeniowe, biżu•erja i gotówka, 
ogólnej wnrtośei około JO.OOO rb. 

llradzież z wł ... aniem. 
(b) Wesoraj w noey u;ewiadomi 1łodY.ie· 

je wyhm11wszy zamki dostali sit do sklepu 
Dory Fridman, przy ul. Nowomi-ejatisj nr.15 
Hklłd skradli towary galante ;yj11e, wartości 
400 rb. 

- Osłabieaie. 

W stanie zupełnego W)eserpauia sił 
t ieyeznych zn11łezio110 es uł. Audraeja pozo· 
stająt·ą bea nj1;tcla , 60 letnią Annę Neuge• 
bauer, 

Po udzieleniu doratnej pomocy, odwie• 
zio11 0 j4 rlo mh!U;kania na ul. Nawrot. 

- Bójki i nap:-d~. 
W l n;iie mie sldm przv sz~i:; i p Koustun• 

tn ow~k i Pj nttp :J dnięto ntt 78 ldniego Grze· 
i;ona Róż_yeki ego i zatiano mu tępem na· 
1z , dz1 em ranę w głowę. 

- Przy ul. R,ijtera 17 doroźkau Sta­
ni·łnw Oltitz, Jut ~5 w bójce " kolegą od· 
111ósł 3 rnny-głowy, iwarzy i nosa, zad!lne 
n ozem. 

- Piesze:...,.•• _,a,..zenatue. 
Przy ul. Marysińsldt>j 12 MarjannaKoe, 

·JOna "robotniks, lat 50 tak czule został.i DOt 

.1łaskana pn:ea męża prawd opodobnie jak(mś 
~pem narzędziem, źe oduio!>ła rany głowy. 

- Skałki •zJbkh1go pOłfkania. 
Przy ul. Długie.i 63 udłllwiła się mię· 

em 50 letnia tona kupca, Ryfka Rozenberg. 
Przeszkodę usunięto na stacji Poi:,o„ 

'OWia. 

- Zatrucie się alkoholem. 
Koło dom n nr. 6 przy ul. Kons,ant) • 

1owskiej, znale.ziono Dieznano z nazwfaka .ko­
~ietę, lat około ro. w .stanie llieprzytomnym 
wskutąk zatJ·ucia bill al1'oholem. 

Powstawiouo ją pod opiek~ policji. 
- Ładae porz11dtd. 

J>riy uł. Nowo-Cegielnianej nr. 43, w 
~od~ ó1 zu "'!' adł do dołn u11U,powego 4-0 
leini mn· ster fab ryczny J. P„ s kutkiem 
rzego od n iń,- ł J • Gtłuezeuio całego ciała, oka­
eczt> oi · lh\ i iw•chnięcie prawej Tęki. 

Od wieliliono go do szpitala 0.terwonego 
Kr.zyża. j 

Sport 
Gfiosna a sport. - JUika słów a sezonie 

wiosennym.- Piłka •ożna. 

Ciepłe prnmiet ie słoneczne i zbl iżająca 
si~ wiosna wpł.ruęły ożywczo na łódzkieb 
s1101t~man.ów, którzy przJgotowują się pownli 
rlo kampanji wiosennej. Tu i owdzie doby• 
wa już niejeden przybory sportowe z ukrycia 
zi.mow eg-0, op21truje swój rower rskieł.ł, piłkQ 
noiof! lub buły turystyczne, ahJ 1 nadejściem 
rz czywistej wfo DY módz rozpocqć racj-onal­
uy tren wg do n!edalelrich już z1.1wod~w: Oży­
\nla s i ę teł prara w naszych stowauysze­
nilld1 spnrtowych. które po !!Zeregu udlłLnych 
wi eczorów tancczn ) c.h i po odbyciu Iira:nycb 
ogól nych zebr ań rocznych, przystąpiły 
w odnowio11ym składzie do opracowania sie· 
reg u mee ti r.gów leUoatktyczuych, ll' f. tchów 
piłki nożire~, wyścigów kolarskich i tnrnieji 
ten 11 isowych. 

W wiosennym setonie czeka miłośników 
spo 1 tli wiele niespodzianek, tembardziej, te 
przybył nam r.alegaliaowany niedawno !.:lub 
tennisowy, który rozporządzając powainemi 
fundu szami, zorganizuje napewno turniej teoi· 
!lewy i ściągnie nań najlepszych tennieowców 
Królestwa. Dla sierszej publiczności oddane 
z0Rtan1t plaee łódzkiego klubu sp(lrtowego 
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przy ul. Srebrzyńskiej, niedawno zułoione 
i odpowiadające nawf:lt wybrednym wymsga· 
niom. Z wiosną ma s'ę również zawif\Z !I Ć 
klub hockey'owy przy łó d zkim klubie sporto· 
wym. Swieżo wreszcie zawiązana liga lek­
kiej atletyki zami erza wystąpić z projektem 
licznych :.:nwodów, w celu ustanowienia rekor• 
dów dla Łodzi. 

* * • Tymczseem najenergiczniej 1abrały eł~ 
do prncy kluby piłki nożnej. Treningi od· 
bywają się corsz regularniej, a niektóre dru· 
żyny są już przygotowane do walk .o mi· 
strzostwo. Niejeden szczegół gier o m1str10· 
stwo r.oetał jt1ż om_ówiony, ngdto zapadły na 
ostatniem posiedzeniu delegatów klubów pił· 
ki 111 ś 1~ j ważne uohwały w sprawie zgłasza· 
nia lWj ch graci:y. W bieżącym sezonie obo· 
wiązywaó bęc!a blankiety rgłoszeń, co do 
których powzięto następujące postanowienia! 

I) Każde towarzystw() obowiązane jest 
zgłasiaó swych gr:iczy tn pomo<'ą odpowie· 
dnich formnlarty, opatrzonych podpisem gra· 
cza, jednego członka zarządu oraz piecsątk11 
klubową. 

2) Gracz padpisująey zidoezenie obowił\· 
za ny jeBt ~raó w dan .' m klubie 11~ do chwili 
swego wystąpienia, które winno bye potwier• 
dzone przez dane towarzystwo. 

3) KaMe tow 0 1 rzy~two może nie uwol· 
nić swego gracza, kt-Oremn wolno w tym ra· 
zie, dopiero po upływi~ 6 miesięcy grać w 
Innym klubie. 

4) Grają.cym towarzystwom wolno tyl· 
ko r.az w roku zgł1u1zać tego samego gracza. 

5) Wszystkie z.głoszenia mają być n!l.d· 
eyłane pooztą i liczą się według dały po. 
c11towej. 

6) Podpisanie przez któregokolwiek gra. 
cza rówuoc:i:eśnie dwóch deklaracji będ1ie po­
dlegało karze. 

Nowe zgłoszenia obowiązywać będą od 
dnia 13 lntegu 191.ł rok u. 

Ponadto postanowiono aa ostatniem po­
siedzenitt sapro.sió berrńską drużynę .Bryła• 
nj11" ni. trzy mstch€, które odbędą l'ię w cza• 
sfe świąt Wtelkanocnyeh. Natomia~t Zielone 
Swięh1 oddano do dyspozycji klubom. 

W pn:yszł& niedzielę 21 lutego odbędzie 
aię mat l h foothalowy mi ęd11y Łódzkim Klu· 
bem S1mrtowym a 'l'{)uring Club~m. Zay;ody 
te, jako pierwsze w i;pzon ·e wiosennym bu• 
dzą ju~ dziś żywe zaiuteresowanie. 

' B. M. 

Tel e·gramy 
Tel. '11. W. A. T. i 'tt"łasne. 

W sprawie bez1•obocia. 
LWÓW. Wczoraj odbyła się 

konferencja wszystkich posłów mia­
sta Lwowa z udziałem prezydenta 
miasta w sprawie bezrobocia. U­
ch walono rozpocząć natychmiast sta­
rania o pomoc u rządu centralnego 
i wysłać w t1m celu delegację do 
Wiednia. 

Choroba następcy trenu. 

BERLIN. Niemiecki w1i:tę-pca tronu sa­
cborow11ł na zapa1trnie migdałów. 

nowy prez1denl w Uragway'a 

LONDYN. PreJ!ydentem republiki Urag­
wa'yu wybrany ?.ostał SlatHl Vidal 

Pogróżki Danewa. 

SOli'JA. Danew ogłasza w pismach, Aa 
jeżeli nie ustanie agitacja skierowana prze­
ciwko niemu, to opublikuje dokumenty, kom­
promitujące w sposób niesłychany króla Fer­
dynanda. 

Rez~dencja przyszłego władcr 
alba"skiego. 

RZYM. „ Try bana•, opisuj1\C pałac przy­
szłego króla albaóst i ego w Durazzo. prsed· 
stawia go, jako najg-0rssego gatunku ruderę 1 
oświadcza, że praeciętny ehłop włoski mie­
iuka 1' wjększym k()mfortem, nil! b~tbie go 
minł k ról albański. We Wł9s1eoh nikt 
nie ośm!eliłby by się z11 proponowae łebra· 
hwi, nby mieukał w podobnym „pałacu•. 

Opis swój popiera 11 Trybnna" fot.ogra1Jami. 

Skandal na pensji. 
RZYM. Policja nakazała zam­

knąć jeden ze znanych tu pensjona­
tów żeńskich, poniewa.t dorastająee 
pensjonarki zapadły na gonorheę. 

•apad. 

JANINA. Były komeudDnt turecki, a 
obecny przywódca band albańskich napadł 
wczoraj pod Adrycłł na wojska greckie i zadał 
im cietkt} porażkę. Następnie baudy napadły 
na dwie wsie greckie, pal'łC je i pustosqo. 

Manifest do narodu. 
STOKI- OLM. Prawica i wszy­

stkie stronn :ctwa monarchiczne wy­
dały manifest do narodu, w którym 
przemawiają na rzecz obrony kra­
jowej. 

Fałszerze monet. 

KOŁOORYW. We wsi Manturowo are• 
sztowauo fałszerzy banknotów, k tóryoh zna­
czną ilość zdążyli już puścić w obieg. 

W•dalenie duchownrch prawosławnych. 

_SOFJA. Rząd bułgarski na mocJ. poro• 
zumienis z Turcją, nsun!łÓ kazsł duebownych 
prawosławnych 1 okolic Tracji, zamieszka• 
łych wyl"eznie przez t. zw. pomaków (bnłga• 
rów wyznani!\ mahometańskiego). 

Republikanie szwedzcy. 
SZTOKHOLM. Ukazał się pier­

wszy numer pi~ma szwedzkiego p. 
t. „Republika". Do spółpracowników 
pisma należą pomiędzy innymi: ~ur­
mistrz miejski i posłowie soc1aH­
sbczni do sejmu szwedzkiego. W 
a;tykule wstępnym p. t. „Nie ustę· 
pujmy" żąda pismo zniesienia ~o: 
narchji i utworzenia rzeczypospolite J 
sz~edzkiej. Pismo dnosi. że gu~r­
llator Geer nie przyjął godności pre­
zesa ministrów i utworzenia nowe­
go gabinetu. 

Krwawa walka. 

NOWY JORK. Na wyspi8 Haiti przy· 
szło do krwawej walki pomiędzy woj11h mi 
f?en. Z .mory i zwolennikami Teodoro. Gen. 
Zamora ponió1'ł rnpełną ldeskę. 

Czpt obłąkanego. 

PARYŻ. W .llZpitalu miejskim Ś·"'· Fło· 
rjllna jskiś e.zlowiek wpadł ua i;:nlę i wy~ 
strzało mi z rewolweru poranił kilku chorych 
tak ciężko, iż znajduj4 si~ oni w agonii. 
Stwierdzono iż jea& io obłllkany,który uciekł 
z pobliskiego domu zdrowia. 

Przekupstwa w mar~narce. 

TOKIO. Miatster maryuark~ oznajm!ł 
w komisji izby wyzszei, że stwierdzono. wi­
nę jednego oficera, który po b erał od fumy 
~•--..„11 komisowe od ,lJ~tulunków. Oficera 
tego aresztowu„. Kursują pogłos ki, te i nd­
mirał jest z11rnieszany w \'il "rirawę. Proku­
rator odmówił wypuszczenia Da wolneśó za 
por~lDł Pooley'a i Hermann. 

TOKIO. N1' sobotniem poeiedzPnin par­
lamentu przyszło do niezwykle bnrzliwyob 
scen. Opo.zycja h,1łail"em uniemożliwiła µro• 
wadzenie obrad. Jeden s pnsłów opoz5eyj· 
nycb rrusblł urnę, shdąc1' do 11kłnda.nit\ gł o· 
sów. Około północy pl"IBWflduicqcy. nie 
mo~o zaprowadz'ó ła.dn, iamkn"ł posie­
dzenie. 

TOKIO. Obalenie gabinetu, akompromi~ 
towanego w aferze o przekupstwa w UUQ~Zie 
marynarki nie nlega najmniejszej wątph wo• 
śoi i oczekiwane jest w najbMszycb dniac'!­
Popnlaruy profesor Cerao zamieszcza w pl· 
smach artykuły skierowaae przeeiwko rze,d~­
wi, w których oświadcza, że areszto"".an'.e 
niewinnych przechodniów nie przyr:zyu1 s112 
w najmniejszym atopniu do stłumienia ruchg 
rewolucyjnego. 

Rewolucja w lleksyku,, 

NOWY JORK. Z Meksyku donos1ą: 
Prezydent Huerta zakupił w Odesie 10,000 
karabinów i 10,000,000 ładunków. 

Ageo!)i japói!l~Y przeb;eg11jl\ Me~~~~b agi• 
tując na rzecz Ę.\J,ęrty;. t; nq 

Stany Zjed~~one uważają połoieoJe w 
Maksy ku za tak groźne, ~e nie dozwalają .na 
wyjazd tamże poałowi swemu, który obc1ał 
odwierlzió w Meksyku efetko chorego ojca. 

Bil~ty wi1ytowe 
i. karty adresowa 

w wielkim wyborze 
wykonywa szybko i tanio 

DRUKftlUłlH 

J. GRODKtl 
Widzewska 106a. 

... 
N~6 ~- I • 'C „ „ 

Cl ~ a c: PAPIEROSY o -· ~ łOs :.t.6 kop. m 
• y;::a f q/e-i1ne 

:s -· o ... 
a ftte1.11'uz;p. • „ 

Piękność-to potęga! 
Na plegl, pryszcn, wągry, mokre I sucht 

liszaje, kł'osty i wszelkjegó rodzaju ni&­
czystości sll:ó:ry jest wiele rótnych środ· 
lców, lecz skutecznie działających bardzo 
mało. Kto chce otrzymać pn.wdziwie ra­
dykalny środell' k:osm,-leczniczy, niech 
żąda nttpowszechDionego i uznanego przez 
powagi lekarskie mydła Ksi~dza Kneippa. 

~eeeEEeeeeeeeeeeeeeeE~eeeeeeeeEEEeeseeeeeeeeeeeeEeeeeee~€€E~ 

i WIELKI WYBOR KAPELUSZY DAMSKICH i 
i „La Belle Saison" 1 
\ PIOTRKOWSKA 83. 119!-12 j 
~~~&9a9&89S~999~S&a9~9~~99~9~~~~9981999~~9~~S9~&~ 

lanąd 1 owarzntwa Kolei Ilektryun~i tó~lkiei 
ma honor podać do wiadomości PP. ak<:jonarjttszów, te stosownie do § 37 Ustawy Towarzystwa 17-te 
roczne zwyczajne ogólne zgromadzenie odbędzie się we wtorek 4117 marca r. b. o godzinie 4-ej po 

południu w Banka Handlowym Łódzkim, Spacerowa 15. 
Porządek dzienny: 

1) Rozpaftzenle i zatwierdzenie sprawozdania i bilansu za rok 1913. 
. 2) Podział zysków za rok 1913. 

3) Zatwierdzenie budżetu na rok 1914. 
-ł) Wybór 3 członków ~ady Zarządzającej I kandydata na mkjsce ustępujących. 
5) Wybór Członków Komisji rewizyjnej. 
PP. akcjonarjusze. pragnący !lrzyjąć udział w 17 ogólnem zebraniu, winni złożyć w biurze Za­

rządu w Łodzi przy ul. Tnimwajowej N~ 6. nie później. jak do dllła 25 lutego (10 marca} r. b. akcje 
lub kwity depozytowe dla otrzymania biletów wej ścia. 

Gdyby zebranie ogólne, nazn.a<:zcme na dzień 4117 marca r. b. nle doszło do skutku z powodu 
przedstawienia niedostateczaej il-Ości akcji, to w środę 26 marca 18 kwietnia) w tym samym lokalu i o 
tej same gockioie odbędzie się powtórne ogólne z:ebranie, które będzie prawomocne bu względu na 

11ość przedstawionych akcji. 316-i 

Nowootworzona m.asł:a 

WILHE~M JOHANSEN, Warszawa 
. ul. S·tc KjC~yska 5. Tel. 308·07. 

.Adreli dla telegnunów: LAKTOZA-WARSZAWA. 

Otrzymuje codziennie świeże tra.n;;porty m -ra solonego i niesolonego we W1!zelkłel 
gatunliach i sprzeda.je po najtańszych. ostatnich cena.eh ta.rgowych. 

Wszelkie samówie.nia wykonywa siv najdokładniej i naty~hmiast. Przyjmuje aię równi„ 
ozlecnia na dot~aw11 wprost z Syberji dla P. :P. Odbiorców l282-~-1 



Ostatnia poczta. 
Zaczepka wojenna. 

ATENY. Pisma tutejrze donoszą, że tu• 
recki okręt wojenny 2aczepił włoski statet 
.Bant Marko•. Dalej podają wiadomość, ły 
jeden z paro~ców grecJdch był ostrzeliwane 
prsez turków. Budzi to obawy, !e Turcja 
jln:edsięwetmie kroki wojenne prl!eciwko obu 
tym państwom. Obawy •Il uzasadnione o ty le, 
łe Turcja gromadzi w dalszym ciąga pośpie-
1znie woj1Jka w Ązji Mniejszej na linji wysp 
Chiol! i Mitilene 

1U11orystyczny układ. 

NOWY JORK. Dzienni1d tutejsze do 
nos•ą o zawarciu pomiędzy Stanami Zjed no: 
czonemi i Szwvjcarją humorystycznego ukła 
du1 na mo.cy którego ws?.ystkie spory dyplo ~ 
matyezne pomi~dzy obn ,Państwam' mają być 
roHłrzygane p~zez 11ąd rozjem~zy w Hadze. 
Układ ~odpisany 1ostnł B jednej strony przez 
ministra Briana, ze strony zaś Szwajcarii 
pł'lez d-ra Rittera. Dyplomaci Wl\tp1ą, czy 
zajdzie kiedykolwiek potz:zeba niepokojena 
sędziów rozjemczych. 
aoą przedstawicieli mocarstw euro• 

pejs.kich. 

ATENY. Przectstawiciel~ wezystkicb 
mocarstw wręczyli wczoraj rządowi grec­
kiemu noty, która przyznaje wszy~tkie 
wyspy Eg ejekie z wyiąti.:iem 1mbros, Te­
n~dos i Castelorico, Grecji. - Je<loocześn~e 1 .' 

mocarstwa wzywnjl} Grecję do niefortyfi­
kowania tych wysp, do zachowania neu­
tralności wobec powstania epirotów i do 
opuszczenia Albaoji. Ewakuacja ma si~ 
rnzpocząć od Korycy i potrwać lnajpóźuiej 
ao o l m. marca. 

NOWA GAZETA lÓDZKA"-16 Lutego 1914 roku. 

Nie ma, 
Nie było i 

Nie będzie 

tak radykalnego środka 
jakim jest 

'' 
Jag.or" 

pt•zeciv:rko 

i wypadaniu włosów 
Żądac we w.szystkich aptekach, 

składach aptecznych, perfume• 
rjach i u fryzjerów. 

,;k.r=="'~~ił'ii;==jii:k!"sii~~iib=----.-:~~* :;::i ~ .:;~*~•.·.s :.-.: .s~. ~-;; 1f li '-liil-11 11- li ',,r- Ił "!!',,r- Ił :'li'= li Ił ~ :'li'= ~lł 

~ .- Prenumeratę i ogłoszenia ~ 
lil~ dla "Nowej Gazety Łódzkiej" przyjmuje w Kii . :e l~ 

r~' Inw. „Klnl~R Hl~~rnw~-R(Kln,1wr r~ 
~ Kijów, Funduklejewskaja M 14, tel. 34.94 i 
=•= oraz jego Agentury w Moskwif>, Petersburgu, Warszawie, Odcsie i Paryżu. =~1 

t\:*0;:_n:ąm: ~-::*: ~ :~~12)-=:~~~-=:M~ :*:;,-(! c*:. ··=-~*~~ 
N• i k• K d k H dJ ". W razie n·eregularnego „ Je.mjec I o e s an~ .o\vy . doręczania Gazety Sz. Pre-

na jQzyk polski' przełożył Tl\deusz Zborow- numeratorom przez rozno• 
ski, radca sądu w Inowrochi.wi u D:o naby- si~ieEi~ prosimy o zwracanie 
cit1. w lr.się~arniach M. Nie~nierkiewil"za "! sią ";1. reklamacjami do Ad• 
Poznamu i ~Vład~·sława ~itto.n w I:;odz1, miPisłracji, Przejazd • I. 

ulica P10trkowska. 162. T I 20 30 Cena 1 rb. 50. an-10 1 e • ... • 

Aku&zerka Czytajcie 

"ŚMIE(JD" 
5. &lb8ERJV\1łli 

miesz~ Wschodni· ·t '\~ 55 róg _eeg~e1-
obeen1e < J'i= lU&neJ. 
Przyjmuje ambulansowa od 8-1-0 i 3-6 pop 

• Egzemplarz IO kop. Żą· 

,·„ Czy doprawdy? limowy Rolkład . j ·w. Uć wszędzie. 
l \.• • ~ !:~\=zero:!~...,:~~~~ll:;:~ . od dnia l!iJ2U pd~ziel"flika. eeeeeeee 
~ \ całej kuli ziemskiej z niezawodn1m (Czas vetersbnrsłti róinicn 37 min. wtzełnieJ) 

n 
l rezultatem. Wydatek niezna~ny, 

. \j; a korzyść wielka. Wszelkie pic~i. ,,., K o I e j F ab 'ł' y c z n {) -t ó {] z k a ł 1 h I ZagTaniczny, od lał 

ił ~ 1 
Ostatni

-ego ro- ~·· opalenizna. plamy, pryszcze, wąg- Odchodzą z Łodzh a) J2.15, bi 7.20 a wy zarn eK. 34posz1u·;;k~nU1J·.eejąocs.yob' y,bma~ 
1
1 I~ ry i liszaje natychmiast bezpowrc JO.OO, d) l2.50, e) u;o, f) 3.4ó, g) 5.45 h) 6.43, ~ 

U en 
)i tnie znikają. Dla uniknięcia naśla- 8 45 ją~~ stosunki w sferach zam<)żnej inteligencji, 

ku jedn~go z uni- k downictwa sprzedaż tylko 1f skła • • Frzychodzą do Łodzi& 4.37, 7.22 w celu spr~Adriy gwarantowanych przez p.n.. 
wersytetow fran• . r. ·~; dach aptecznych DB · 9.35, i) lD.40, 1.()0, j) 4_36, 3.08, 9.55, k) ll.00o StwO i Z(IZWOlonych pn.ez władze papierÓW 

J/.l ''- N t No 54 · K ta wartościowych, na bsrdzo .dogod.Dych warunkach 
cuskich udziela lekcji francus- · (Q '- awro - ' 1 ons n- · K 0 I ej w ar 5 z a ws k 0 . Ka I i ska. zapłBty.-Z11jęci" to moż'll11 tuktować jako •ta-
kiego; metoda własna. 'l'a.m- · f. tynawska 75. łe, lub 11oboczne i dzienny zarobek wynusi ;:...__ 

~ Cena za t;łoik 50 kop„ mocnle · Odchodzs do K.aliszar o godz. 7.55 10 rn bli.-W razie zadawalniejącej działnbości 
że korespondencja. Oferty w 1s kop. 12.24, 4.mi, e.ia, 3.12. stała re1,1sju. miesięc-zna.-Zapytania pod nctre-

„N. Gazecie Łódzkiej". Odchodzą do Warszawy o godz.U.Ol. sem: T01'H LAJOS, Budapeat. VI, Felsa Er-
2371_2_1 12.34, 5.30, 2.31. doi'or 2 ·j. 1/6. 813·3-l 

--10--15-. oo_o _rt_:::.::1h1~i z=--ar-ob-ku-ro-cz-ne-==uo.=======n· .• ==i==.u,ił., =-

0 
r-· ~-1° t-i. 0-.. t~~r:::;;tt;;·~~:::::ii= :::::::~~:.:;::::::;:~2:m::::)~~~~~-=-~~~~: *~=-=~*~~~-=-:;;:*~t 

Doskonale prowadzony interes przemysłowy niemiecki poszukuje na Królestwo ;:~ Pismo ogólna sportowe ilustrowane, wyc:hodzi 1-go :li 
Polo;kie, Kurlandię i Cesarstwo kierownika handlowego dla samodzielm:go za· zą· fil~ i 15-go każdego miesiąca Z dodatkami W Sezonie. l=!. 
dzanla filją w .celu rozpowszechnienia sensacyjnych specjalnyc(l artykułów, które na J,iill ( ( ':'a':" 

Stanowisko to zupełnie samodz\c>&r.e daje wielk; dochód po długiej praktyce zagranicą po• il.I~ 1 ~ rynku wszechświatowym mają wybitne znaczenie i najdalej idące rozpowszechnienie. ak.uszerka, iJili ~r ijRl pod redakcją ALEKSANDRA DRACJl liiij 
roczny i zapewnia jednocześnie z7skowflq i przyjemną egzystencję, wróciła ul. Zawadzka 28 (front) =11: Zamieszcza: Artytuły wstępne, p0

• ;.~ 
Pożądani są panowie obeznani z tamtejszymi stosunkami, prągnący znaleźć przy- 2401_ 1 -~~n- wieści s ortowe, fe]jetouy, koreS: ~~ 

jemne i korzystne zajęcie a rozporządzający kapitałem obrotowym w m l~I 
granicach kilku tysięcy rubłi. ~ pondP.ncje, k-onika aport., satyra 1 

w:r;,• 

Tylko wyczerpuj a;ce oferty ze szczeg6lrwem wskazaniem społecznej i materjalnej KALIGRAF ]fi ' ' Jrn 'T'OI', te itr i sztuka i t. d. lrul 
dytnacji-będą uwzględnione. Przesyłać oferty należy pod „Samodzielność" (,,Selbstan- J Berma:J:1 ~PJ w konkursacb,orga.ubmwanych przez ,J: 
sigkeit·•) do biura ogłoszeń Alfred Pulvermacher i Co., Berlin w_ 30_ 2390-1 • _:.si=_. RedakcJ·."', z. nagrodami około 1 OOD rb. wartości, ill-O~A :!=: 

Drukarnia Akcydensowa 

J. GRODKA 
Widzewska IO&a. 

• I ~---· · ~ PRZYJMUJE WSZELKIE ROBOTY W ZAKRES ~ 
~ .. DRUKARSTWA WCHODZĄCE, JAKO TO „ S 
~ TABELE, KWIT ARJUSZE. RA (!) 
® CHUNKI, AFISZE, KLEPSYDRY, ~ 
e ~AKATY, ZAPROSZENIA, BI e 
~ ~ET~ WI~YT?~~~·. BL~NK~~T~~ I ~ 
(9 DLA DUŻYCH NAKtADÓW-maszyna rotacyjna. S 

ręny umiarkowane. * Ceny umiarkowan:i. 

li 

LSZE 
DO REKLAM GAZETOWYCH 
CENNIKÓW PROSPEKTÓW 
Zdjęcia fotoorafiane dla cWw' reprodukc.yi 
RYSUNKI projekty reklamowe 
I wydawnicze wykonywa 

.llOR~ENHAGEN 
&.ÓDŻ. Piotrkowska 100r Teł.24·72 

Południoll'a 2S m. 26 ~ _, -
poprawia w;;zelkle cliaraktery pisma 'il~ uezesta1czyc wszy cy prenumeratorz.r. Jl1 
w przeciągu 20-ta. lekcji osobiście J I,~ ].;i 
listownie każdego rodzaju pisma Ceny •s; Prenumerata wynosi: ~ RednkCio i ldministrocjo: -:rr. 
przystępne. 2l00-3-l ~!~ (z przesyłką i odnoszeniem) farszawa- ~~ 

~:; Rocznie rb. 5, Dńłrocznie rb. 3 Krucza 26. ;:; 

za~c~e~!~!·~a ~j~~!~!"::?mę i~~~~*~S:-~*~m:-~H*~i(e~~,:k:._w)-:~.·.: ;;,I!,.-=:•,",~ 
32 50 do przesyłki Łódż - K011;;k, :'li'= ~ 
N! 168583 z du. 6(1'?.) września, świa­
dectwo to znajdujące się w cutlzym 
Ięku, ogła.sz11ru za nieważ11e. Zmdazeę 
proszę o zwrócenie pod adresem: 
M. ld.int~. Brzezińska 17. 239E-3 

Posz111Eruję 

przedstawiciela 
mającego lodownię, dla reprezentacjt 

piwa Niechcickieg.1_ 
Wiellom )Ści udzie.la M. Dłnszczyński, 

Widzewska 82, od l do 4. 
2403-3 

Młody inteligentny 

CZŁOWIEK 
który dotychczas pracuje w iDsty· 
tucji rządowcj, poszuknje za skrom­
nem wynagrodzPniem jakiegokol· 
wiek zajęcia. Ła~krnrn oferty pod 
literami K. K. w Adm. N. G. Ł. 

2364·3 I 

Do oddania na Łódż 

Reprezentacja 
dwech szeroko rozpowszechnionych 
pism. Tylko poważne zgłoszenia będą 
uwzględnione. Wymagana pewna kau­
cje, oferty Warszawa, polskie biuro 
ogłoszeń Kotmińskiego Jerozolimską 
dla R. B. 500 2370 

Z 1ginęla karta od paszportu wydana 
na imię Józefa Tyce z fabryki Ja­

kuba W ojdysl:awskiego, ul :Piotr ko w-
w 214-16. 2556-1 

Zaginęł:l. karta od pnszportn wydana 
na imię Roberta Bayera z fabryki 

K. L, Kochanskiego, nL Widzewska 
" 157: 2&5 -1 

Każdy. może nabyć działek ziemi 
w „ZWIERZYNCUH w najlepszej części miasta Wilna, Miejscowość 

ładna, zdrowotna las, rzeka. 

Ceny i warunki wygodne 
Spieszcie się z kupnem: ziemi pozostało bardzo maiol To przypomnienie-ostatnie! 
Po informacje zwracać slę dQ kantoru sprzedaży działek w Zwierzyńcu: Wilno, 
.Zwierzyniec" prospekt S·fo Jcrsld N!? 68. TEiefon H! 46. Po informacje 
moźna zgłaszać sii; w ciągu całe20 dnia nie wyłączając świąt. 2255-6-1 

O~·Ioszeuia drobne. Leopold Walicki zgubił kartę od pasz-
portu, wydan~ z filbryki Snrulowi-

' cza. 2553-l 

Doswiadczony drogista praktyk :po-
szukuje posady. :Bliższe szczegoły 

i etlres w Admiulstracji N. Gazety 
Łódz]; 1ej Przeja~d 1. 2030-5--1 

Don, gospodarski na. wsi pcrrzebuje 
na uczy ciel ki ~· zakresie elemen­

tarnym z całkowitem utrzymaniom 
12 rubli płaci miesięcznię. Pierwszeń­
stwo zna.jącym się na szyciu. '.Via· 
domość u L ewandowskiego, Zagajni­
kowa ?ii 2 w rządowym głównym 
monopolu, od 12-2 g. 254i:l-3 I 

Garbsrnia czy;tna, v mieście 
guberni.,.lnem - przestrzeni 

32 ~ysiące łokci kwaćr3towych 
do sprzedania do do9cdnJ'ch 
warunkach. Wiadomoś~ ul. Kon­
stantynowska 541 skład aptecz. 
ny. 2554-J-I 

Kapitał do wypoźyczenia na b_ do­
godnych w1uuukach. Oferty skła­

dać, 2. doła,czeniem 2 mnrek po 7 kop. 
w Redakcji .Nowej Gazety Łodzkiej• 
p-0d .Kapitał•, 

Maszyny 2 Singera bębenkowe i 
ręczna prawie nowa zn. bezcen 

do surzedania Piotrkowska lOH-5. 
. 2547-3-1 

POll:i•zebni ajenci do rozpowEzech­
niania artyk11łów codzieunegCJ użyt­

ku. Zgłaszać się: No'l'vo-Zarzewska 
~ 14, reprezt'ntant .A. Krol. 2544-3-! 

Potrzebna :.mra:i: kasjerka, znajomośÓ 
niemieckiego. Kaucja. 600 rubli. 

Of„rty .Kafjerka• .Adm. Gazety Łódz-
lde.i . 2541-3-1 

pn·;·zebny chłopiec do 1>tularza No-
.Baka 1 (Bałnt;y) 2552-2-1 

U~zeń począ~i u·ący z prowincji po• 
szukuje po,ady w aptece. Wyma· 

gan a. skrolliLe. Oferty w .Admin. Ga­
zety Łódzkiej ul. Przejazd li'< 1 pod 
"Uczeń• 2529-4-1 

Zgubił Józef Najdek kartę od pau• 
ponu, wydan~ a fat>ryki J'ózef1 

R;r"'1i ~.e1'. ~l~·I@ 



6. .NOWA GAZETA tODZKA•-16 Lutego 1914 r. Nr 37. 

WINA ,,CHAST)\" 
są pad gwarancją naturalne z własnych winnic w Gruzufie, Krym. 

Hurtowy i .detaliczny skład 
Win, Wódek, Koniaków, Likierów kra· 
jowych i zagranicznych, Herbaty, To· 

Czerwone wina po 40, 55, 70, 80, 90, i 1.25 za butelkę. ~ ' K I · I h Ka · A tr 
Białe wina po 40, 55, 65, 70, 75, 80, 90, 1.- i 1.50 za butelkę. "eJ warow O oma nyc , WIOru S a-

~~~--~_;_ro_~-~-~-a~-o-~~·-~~·~-oo-~~~-~~l-~-~-2._~_;_b_~_~-~-·-·-·~ili.~;~i 
*********"**************** 1 n d k "Mft 11 t:ł u . .l"\ozwa ows a 4.._ , 

Renaumia '' T R I A N N'' i róg Wólczańskiej. 
ul. Zawadzka 7. i 

Pa~°' wyborowe obiady ~a 60 ko~. ! 
Klldlnla fl)9ł1ofO(l)łl. Koncert artvSl9CZDV. Usługa c~:~:~ystęp11e. : 

2211-67 • ,..._. ... ~.,.~~****·~·•„C4*ł'ł*Cł****''H:---*Ołf 

Pierwsza Lecznica lekarzy specjalistów 
, dla przychodzących chorych 

-- 45. · Piotrkowska 45 (róg Zielonej), Telef. 30·13. 
Wewnętrzne f nerwowe Dr. I. SZWARCWASSER od 10 - 11 i 41/ 2 - 51/, codziennie. 

w niedziele od 10 - 11. 
--

Choroby skórne i wenePyczne Dr. L. PRYBUŁSKL W niedziele, wtorki, czwartki, piątki od 
11/i - 2 1/ 2 a Poniedziałki, środy, soboty od 81/ 2 - 9 1/ 2 wieczór. 

Choroby dzieci miejsce porad dla mat-ek sr:czepien1e ospy Dr. I. LIPSZYC codziennie od 1-2 pp. 
Choroby chirurgiczne Dr. M. KANTOR od 2 - 3 i 7-8 wieczór codziennie. 
Choroby kobiece Or. M. PAPIERNY od 3 - 4 codziennie. 
Choroby oczu Dr. B. DONCHIN Codziennie od 9 - 10 rano. 

Poniedziałek, wtorek, środa, czwartek od 1-2. pp. 
Choroby noaa, uszu i gardła Dr. C. BLUM Piątek, sobota, niedziela od 9 _ 10 rano. 

Analizy kPWł1 ~dzielin1 moczu. Badanie mamek. Porada 50 ko~. 

~----------------------------------------------~---------------------------· 
SoecJałistu clJOrłb weuervcznVCll, skórnvcb I drót moczowvch 
D·r S. KA•TOR, (Piotrkowska 144), 

Ptłg E-.ngieliskiej, Telefon 19·41„ 
Pneśwleffenie f i:ltografowanie wnętrzności ciała promieniami Roentgena; Cf.-;,i. 
net śvriatłołecznicsy (choroby skóry I włosów) i elektroterapentyczny (Ińemoc 
płciowa). Godziny pttJięcia: 8-2 rano i 5-9 po południu. Dla pań osobna 

poczekalnia. 1975 

6ABrNET DENTYSTYCZNY 
Dr. med. 

l1\ełl1(ROW 
8peeja1tsta: choról> zęoow, jamy ust­

ne-j f sztucznych zljlb6w. 
Piotrkowska Ni 79. Przyjmuje 

od 9 i pół de> 2 i o:l 4, - 8. 
2859-30 

Dr. med. Leyberg 

Dr. med. J. nWlft[WUUR 
Piotrkowska 18. 

Choroby w&wnętr~ne i nerwowe. 
Specjalista chorób1 żołądka, ki• 
azełl i przemiany m.aterji (cu­
krowa, podagra, otyłośei i t. d. Nie. 
zbędne dla djagnozy analizy chemiczna 
i ba.kterjologiczne wydzielin. i krwł 

w laboratorjam własnem. 
Przyjmuje od 11-1 i od ó - 7 i pół 
po południu. 1931 

I 

Dr. l. PRYBULSKI 
Ulica Południowa M 2. 

Telefon Ji 13-~9. 
Syphtlls, choroby skórne, włosów, 
\k06metyka lekarska) weneryczne, 
moczopłc.towe l nlemocy płciowej. 

Leczenie syphilisu salvarsanem Er­
lich-Hata "606u-914 (wśródżylnie). 
Leciienie elektryczności a,, elektrolizą 
(usuwanie szpecących włosów) o-

świ-etlenie kana.łn (uretros-kopia). 
Przyjmuje od 8-1 r. i od 4- ~ no., 

panie od 5-6 pp. · 
Dla pań oddzielna poczekalnia. 

I 
Dr. M. Gromski 

Cho ro by dzieci. 
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~-:ii.~·~ •7•. Lemoniady Owocowe. ~E~ 

Naj-zdrowszym napojem jest dobra 

Lemoniada Owocowa 
z naturslnych soków na wodzie destylowanej. 

To te~ proszę !!~ać wszędzie tylko lemoniady wyrobu fabryki 

K CHĄDZYŃSK1EGO w patentowanych tla.sz· 
• , kaeb oplombowanych; 

Wyrób dobry i czysty - pod gwarancją. 

Kantor: Gtówna 51. róg Widzewskiej, telefon 15·69 
· Cena flaszki 8 kop. Dostawa do domów. 

~·:::i.·~~ 
V' •/•,iii'•7 Lemoniady Owocowe. L•"\C-e4 :ie: .......... 

Telefon M 1147. 

~AfłTOlł OGL.OSZEN 

H. TAU 
Wilno, Dominikańska d. 12 m. 18. 

Jeżeli chcecie 
rozszerzyć swój interes i znaleźć kupujących, 

.leżeli chcecie 
rozsprzedać towar prowincjonalnym handlarzom, 

Jeżeli chcecie 
znaleźć dzielnych l doświadczonych pracowników, 

Jeżeli chcecie 
znależć do swego interesu odpowiedniego wspólnika, 

Jeżeli chcecie 
sprzedać i kupić na dog<>dnych warunkach, 

Jeżeli eh ... evie 
wogóle zająć się jakimkolwiek interesem i DOPIĄĆ 
REZULTATU to proszę ogłaszać o tern 

" "T'W"7"' 
li "" 

G-.A.2iE:T.AC~ :: 
PRZEZ KANTOR 

K. TAUBERA 
Wilno, Dominikańska d. 12 m. 18. 

Telefon N~ 1147. 
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Krótka, 5 tel. 8G·80 
Choroby sk&y weneryczne i pkfowe; 
Przyjmuje od 10-1 i od 6-8. Pa.nie od 
4-6. W niedziele i &włęta od 8-t. 
Dla pań oddzielna. poczekalnia. 2266 

Dr. Rosenblatt Dzielna 9 
od 3- 5_pa poł. 

1644. 
Dr. W. DUTKIEWICZ Dr. Sonenberg 

. 

Dr. M. PAPIERNY 
Choroby uszu, nosa i gardła· 
Przyjmuje od 10-11 r. i 5-7 po poł, 

w niedziele od 10-11 r. 
Ulica Piotrkowska Ni 35. Ir. ~. ~initttina 

przeprowadził się na 
ul. Howrot 1, róg iotrkowskieJ. 

Choroby1 skórne, weneryczne 
i moczopłciowe. 

Choroby skóry, dróg moczowych 
i weneryczne, 

PRZEPROWADZIŁ SIĘ 
na Zieloną 8. Akuszerja i choroby kobiece. 

'b. ordynator warsz. uniw. klin.a.kusz. 
Przyjmuje od 10-11 rano i od 4. i pół 

do 6 i p~ł po poł. 

Południowa 23. T6lef. 16-85. 
1766c--O 

Telefon 19-84, 

Lekarz dentysta 

RnJtorodZka-Obodocoska 
przep~owadził się 

na 91. Srednią M 3. 
Spec;alista. chorób we11erycznych, 

. skórnych z kosmetyką lekarska, (twarz 
włosy etc.). 

Przyjmuje od 9-12 r. i od 5-8 w 
Panie od 4-5 po pol. 20 

Dr. L. Klaczki n 
KONSTANTYNOWSKA 11. 

od 11-1 i 5-71/ 2• 

Dr. Karol Bium 
Dr. Trachtenherz 

Piotrkowska 37 
Leczenie plombowanie · i usuwanie 
zębów bez bólu. Przy gabinecie spec­
jalne laboratorjum techniczne techni­
ka dentystycznego M. Obodowskiego. 

l'rzyjmuje od 9-11 i pół i od 4 i pół 
do 9 wiecz. 

Syphilis, skórne, wenerrozne 
choroby dróg moczowych. 

LECZENIE SYPHILISU 
EHRLICH-HA.'fA 606 • . 

Specjalista._ chorób 
Gardła, nosa, uszu i zboczeń 

ul, Zawadzka N2 6, tel. 34-76 
I>. asystent petersburskiego szpi to.la 
miejskiego, specjalista chorób wene· 
ryeanyGh, skórnych i niemocy płcio-
'W'SJ. 1688-150 
Ji'rzy leczeniu syfUlsu zlllltooowanie preparatu 
nuCH-HAT A 606-914. Leczenie za pomocę 
ełeldzyczności. OodziRy pr:ryjęć o<l 8--2 l od 6-9. 

Dla paft od 4--5 driełua poczekalnia 

Gabinet dentystyczny 

E. Koprowski 
Piotrkowska 35 (w lok. zajm. dawniej 

prisez W, Sznyeera). 
Leozenie zębów llez bólu elektryoll' 
nośeią. Plomby i sztuczne zęby wszel 
kiego systemu. PNN1towa.nie krzywych 
zębów. Masaż wibracyjny. 1719-li 

W:.dawcaa laa Grodek. 

2.>83 

Lekarz-Dentysta 

J. HABERFELD 
mieszka obec nie uł. Andrzeja .Ni! 2, 
róg Piotrsowskiej, 1-sze piętro 

Przyjmuje jak dawniej. 
Telefon 17-BL 9161-2() 

Dro JEl.tNie~I 

Dr. W. Bernard 
Choroby weneryczne, dróg moczo· 

wych i skóry. 
Spacerowa 40 (przy Andrzeja) 
.Przyjmuje: 9 - 1 i 5- 8. w niedziele 
święta 10-1. 1947-200 

Przyjmuje od 8-1 rano i od 5-8 
wiecz„ dla dam osobna poczekalnia 
od 4-5. W niedziele i święta tylko 

do 1 rano. 

mowy 
Cll\kanfe, seplenienie i t. d.) 

podłu&" metody 
Prof. Guhmana z Berlina.. 

Godz.iny przyjęć: od 10 i pół do 12 
i pół i od 5 do 7-ej wiecz. 

Piotrkowska 165 (róg św. Anny) 

La bora torjum soeciolista~;;;;;~,::~aiuardła 
Dr. Med. Magistra N. SCHATZA Dr. B. cz ap I i c ki 

Aleksandor Margol1's tódż, ul. Piotrkowska NQ 37. Ordy t . .. 
v Telefon 26-81. na or szpitala Anny-MarJ1. 

6horoby weneryczne, skórf Zielona 6. Tel. 6-13. Badanie krwi na syfilis. Piotrkowska H! 120. 
dróg moczowych Wszelkie analizy lekarskie i che• . . Tełefen 32-33. 

ul. ANDRZEJ A N!! 7 Choroby żołądka i kiszek micz11ei moczu, plwocin (gruźlicy• Prznmn;e od g, I~ - 12 rano i od 5 
9-12 i 5-8, w niedziele i swięt& 9-4 Przyjmuje od 9 - 11 r. i od 4 - 1 krwi, wydzielin dróg moczo• . _ do _6 ~ ~po poł. 

Telefon Nr. 170 410 1 }>O połlł<l.aiu. 1952 12 płciowych, wody, mleka i t. d w medz1ełe 1 swięta od 10-11 ran() 


